
było od podstaw rozwio.zuwane. Wypracowano tezę 
o metasomatycznych procesach, prowadzących do po­
wstania wapieni .siarkonośnych z gipsów, przemian, 
które zachodza powszechnie w osadach chemicznych 
miocenu zapadliska, ale tylko w pewnych warunkach 
prowadzą do powstania złóż siarki rodzimej o go­
spodarczym znaczeniu. Konsekwentne rozwijanie tezy 
o genezie złóż siarki pozwoliło odkryć i udokumento­
wać stosunkowo nielicznymi otworami dwa najwięk­
sze w Polsce złoża siarki, o wielkości i bogactwie na 
skalę światawrr Niektóre dowodu, świadczące o prtv 
widlawości tezy, będą demonstrowane przy okazji 
zwiedzania kopalni siarki w Pia;secznie. 

Dla wszystkich panniętających stary Tarnobrzeg 
i stary Machów widoczne są ogromne zmiany w kraj­
obrazie i w strukturze życia gospodarczego. Nastąpiły 
one w wyniku inicjatywy geologów i dostatecznie 
operatywnego włączenia się do aktywizacji odkrytych 
surowców organizacji przemysłowych. Je'!lzcze w sta­
dium wstępnego rozwoju byly badania geologiczne, 
kiedy pOW'!ltała organizacja Kopalń i Zakładów Prze­
twórczych Siarki. Scisłe - można powiedzieć nor­
malne - powiązanie geologii - nauki i przemysłu -
reprezentanta życia gospodarczego dalo w rezultacie 
te efekty, jakich jesteśmy świadkami. 

XXXVIII Zjazd PTG odbywa się w okre'!lie dwu 
ważnych dat jubileuszowych dla eksploatacji zlóż 
siarki rodzimej w Polsce. Mija wlaśnie 10 let od od­
krycia tej części zloża, jaką eksploatuje kopalnia Pia­
seczno. 10 lat to niewielki okres czasu, lecz tak obfi­
ty w wydarzenia i historyczne zmiany na odcinku or­
ganizacji życia gospoda.rczego w rejonie tarnobrze­
skim! Poważne zmiany dotyczą funkcji i zadań nowe­
go ok1·ęgu przemysłowego, jego jasnej w perspektywie 
przyszlości oraz imponującego dorobku dotychczasowe­
go, co jest przedmiotem dumy i świadomej naszej dzia­
lalności ogólnonarodowej. Symbolem i miarą tego do­
robku są nowe siarkOwe góry, duża kopalnia Piasecz­
no, kombinat w Machawie oraz milionowa tona siarki 
wyprodukowana w Polsce z wlasnych zlóż w 1965 r. 

Jednocześnie mija 550 lat od historycznie zanoto­
wanej daty, określającej działalność pierwszej w Pol­
sce i Europie kopalni siarki w Swoszowicach. Nawią­
zujemy obecnie do .tradycji kopalnictwa siwrki od­
ległych, wspólrzędnych historii kopalnictwa soli. W 
1wwych warunkach, na mocnym fundamencie do­
kumentacji geologicznych złóż siarki w Tarnobrzegu, 
rozpoczyna działalność górnictwo siarki ku pożytkowi 
wszystkich. Można sparafrazować sta.szicowskie haslo: 
"I siarce polskiej zajaśniało słońce" . 

. STANISLAW PAWLOWSKI 
Instytut Geologiczny 

ZARYS BUDOWY GEOLOGICZNEJ OKOLIC CHMIELNIKA-TARNOBRZEGA 

Materiały zebrane przez Instytut Geologiczny w cza­
sie badań goologiczno-poszukiwawczyeh, przeprowa­
dzonych w latach 1955-1965 w okoliey Chmielnika, 
Stasoowa, Tarnobrzega i Grębowa stanowią nowy ze­
spół informacji źródłowej, wymagający szczegółowej 
analizy. Jakkolw.iek dane uzyskan.e tą drogą nie od­
noszą się do calego obszaru w SiPQSÓb róWIIlornierny, 
to jednak traktowane łącznie z materialami geofi­
zycznymi (pozwałającymi na ostroźną ekstrapolaeję 
niektórych wniosków goologicznyeh) wskazują na 
określO!lle zarysy budowy geologieznej miocenu i jego 
podlOO:a. Obraz budowy g.eologicznej tego obszaru 
oparty na nowych faktach przedstawia się dość prze­
konywająco, choć często odmiennie w stosunku do 
zarejestrowanych w literaturze naukowej poglądów. 

Szkic tektoniczny okolic Chmielnika, Staswwa, 
Osieka, Tarnobrzega, Grębowa i Sandomierza przed­
stawiony został w wersji mapy odkrytej, bez osadów 
miocenu (ryc. l) i w drugiej wersji z ich uwz;ględnie­
niem (rye. 2). W budowie geologicznej podloża mio­
cenu stw~erdzony został udział skal eokambru oraz 
wszystkkh jednostek stratygraficznych paleozoiku 
i mezozoiku, choć lokalnie stwierdzono duże luki. 
W odniesieniu do dużego obszaru od ~~kolie Buska, 
przez okolioe Staszowa, Sandomierza do okolic Za­
wichosta ujawnione zostały obecnie po raz pierwszy 
zarysy nieznanych dotychczas struktur. Wobec jesz­
cze niedostateczne j Uczby faktów wyciąg~ie ZJbyt da­
lekJJ idących wniosków byłoby dla nieh samych nie­
prawidłowe. Ważna jest jednak zarysowująca się zło­
żona prob!.ematyka budowy geologieroej, jej charak­
terystyczny styl, którego rozpoznanie stanowić może 
o .pQglębieni u koncepej i geologiczno~:pos'ZUki wawczych 
zarówru:> w tym, jak i w sąsiednich regiO!llach. 

Osady eokambru z odslonięć nie są znane. Wystę­
pują one bezJpośrednio pod utworami kenozoiku, głów­
nie miocenu, na dużym to...renie położonym na S i E 
od linii: Stany - Baranów - Osiek - Sta.szów -
Orzelec kolo Pacanowa. Dalej na W i N dodatkoWJJ 
ukryte są one pod osłoną osadów mew- i paleozo­
icznych. Do wyjątkowych stanowisk należy pod tym 
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względem struktura Brzozówki, gdzie eokambr leży 
bezpośrednit:> pod miocenem. 

W omawianym obszarze (na N od linii Staszów -
Baranów) prze t iega poludni·owa granka zasięgu osa­
dów kambryjskich i strefa kontaktu utworów kam­
bru i eokambru. Kambr holmiowy udokumentowany 
faunistycznie w Gieraszowicach przez J . Samsonowi­
cza i w Tarnobrzegu (otwór N-3) przez K. Pawłowską 
zajmuje przestrzeń ·~ pólnocy aż co najmniej po zge­
neralizowaną linię Jasień - Gieraswwice - Beszy­
ce - Koprzywnica - Tarnobrzeg. 

W Korytnky, Kotuszowie, Bawwie stwierdZJOne zo­
stały osady zapewne starsze od kambru holmiowego. 
Natomiast w Poniku, Sielcu, Trzypcu, Suchowoli roz­
p:>znano w otworach ooady zaliczane obecnie do gór­
nego eokambru. Są to skały podobne do znanych 
z otworów położonych dalej na S i E, z Gwoźdźca, 
Komorowa, Leżajska, Gorliczyny, okolie Jarosławia 
i Kańczugi, z którymi łącznie reprezentują określ•:>ną 
prowincję w podłożu miocenu. W budowi·e tego ob­
szaru przyjmują wyłączny udział mułowce, niekiedy 
z cienkimi przerostami piaskowców, rzadziej z wkład­
kami skal węglanowych i węglanowo-klastycznych 
oraz iłowców. Zabarwienie tych osadów niezwietrza­
łych jest szare. Charakterystyczny (o znaczeniu ko­
relacyjnym) jest kompleks wstę~~wo zabarwiony. W 
str.efie wietrzeniowej dominują barwy pstre, często 
jaskrawe: trawiasto(l,ielone, wiśniowe, ochrowe, oliw­
kowe i in. Osady eokambru wykazują n iewielki sto­
pień metamorfizmu i silne zaangażowanie tektonicz­
ne, są bardzo sfałdowane, stromo ustawi1:>ne .pod ką­
tem 45-90'', spękane w kilku różnie zorientowanY_ch 
płaszczyznach. Szczegółowa analiza tych ~nter~uJą­
cych osadów jest opracowywana. Ich zal1-czeme do 
górnego eokambru jest na razie warunkowe. Dotych­
czas w Polsee nie zostały opisane ślady organizmów 
ze ska~ tego mdzaju. Są one jednak znane. 

W osadach eokambru okolic Leżajska znalazł autor 
ślady makroovganizmów, prawdopodobnie głowonogów 
(Salterella sp. ?) oraz bliżej nierozpoznane organizmy 
o zarysie promienisto-gwiaździstym (archeocjaty?), 
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Ryc. 1. Szkic geologiczny okolic Chmielnika-Stas.zowa-
Baranowa i Sandomierza. 

l - eokambr, 2 - strefa prawdopodobnego kontaktu osa• 
dów kambru 1 prekambru, 3 - kambr, 4 - strefa wystę­
powania kambru holmiowego: Gleraszowice-Tarnobrzeg, 
5 - ordowik l sylur, 6 - dewon, 7 - cechsztyn, 8 -
trias, 9 - jura, ao - •kreda, 11 - osie antyklin, 12 - osie 
synklin, 13 - uskoki i dyslokacje: a - Płośni, b - szyd­
łowska, c - sichowska, d - łysogórska i Czarnej, .e -
oziębławska i Samotni, f - opatowska, g - gołęblowska, 

h - rachowska. 

E2 

l 

..1.~. E2 

...... ·~=-.~.:.~ 
...... .. 

-.... ..... 
..... €, 

[[[J]g []]]to r:.:.:....:...ltt E3t2 ~f3 

Fig. 1. Geological sketch of the area in the vicinities 
of Chmielnik-Staszów-Baranów and Sandomierz. 

l - Eocambrlan, 2 - zone of probabie contact of the 
Cambrian and Precambrian, 3 - Cambrlan, 4 - zone 
of the Holmia - Cambrian: Gieraszowice - Tarnobrzeg, 
5 - Ordovician and Silurian, 6 - Devonlan, 7 - zechstein, 
8 - Triassic, 9 - Ju·rassic, 10 - Cretaceous, 11 - axes of 
anticlines, 12 - axes of synclines, 13 - faults and disloca­
tions: a - Płośnla, b - Szydłów, c - Sichów, d - Lysa­
góra and Czarna, e - Oziębłów and Samotnia, f - Opatów, 

g - Gołębiów, h - Rachów 
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Ryc. 2. Szkic geologiczny zasięgu osadów miocenu 
w okolicy Chmielnika - Staszowa - Sandomierza. 

l - osady helwetu, 2 - wapienie litotamniowe, 3 - wars­
twy baranowskie, 4 - osady chemiczne, 5 - sarmat ilas­

ty. 6 - sarmat detrytyczny. 

świadczące o Istnieniu życia or·ganicznego w owym 
czasie. Podobne ślady organizmów (Salterella sp.) są 
opisywane z osadów dolnego kambru w Meksyku 
(Ch. Lochman 1956). 

Duży plat osadów eokambru przykryty osadami mio­
cenu od oklolic Szydlowa przez Sielec, Staszów, Szcze­
kę w kierunku Polańca, Baranowa Sandomierskiego 
wykazuje powierzchnię stropową nierówną i nachy­
loną ku SE. W otworze Pip.ala obserwowano strop 
eokambru na wysokości + 123,6 m, w Pocieszce na 
+ 110,5 m, w Trzy.pcu na + 87,9 m, w Szczece na 
- 177,4 m. Oczekiwać należy stnopu eokambru w oko­
licy wsi Padew na wysokości - 300 m. Nigdzie do­
tychczas w otworze wiertniczym ani na powierzchni 
nie obserwowano kontaktu skal kambru i eokambru. 
Jedynie więc drogą eliminacji można ustalić stosun­
kowo wąski pas pomiędzy Kotuszowem i Kurozwę­
kami, StaszJ:>wem i wsią Józefowo, Suchowolą i Bu­
kową (Bazowem), Swiniarami i Baranowem, gdzie ist­
nieje · duże 'prawtl.opodobieństwo przebiegu granicy 
kambru subholmiowego i eokambru. Rozstrzygnięcie 
tej ·kwestii zależy od wyn.ików dalszych badań geolo- · 
g~czilych skoncentrowanych w tym kilkukilometrowym 
pasie. Wydaje się, . iż problem mJgą wyjaśnić otwory 
kartujące do. głębokości około 309 m. 

Analiza map strukturalnych miocenu ujawnia rów­
nież na S od linii Józefowo - Bukowa - Chmielów 
silne zmiany w podłożu miocenu, wytworzenie się 
wzdłuż tej strefy w tortonie znacznej grubości raf li­
totamniowych, co łącznie biorąc podkreśla szczególny 
charakter obszaru w h~stori·i ksztaltmvania się struk­
tur. trzeciorzędowych. 

Prawdopodobny przebieg strefy granicznej kambru 
i eokambru pomiędzy Kurozwękarni - Chmielo­
·wem - Przyszowem ilustruje schematyczna mapa 
strukturalna. W kierunku na W oczekiwać należy 
przedłużania się strefy granicznej przez okolice Szy: 
dlowa - Gnojna - Chmielnika już pod osadami 
mezd- i paleozoiku (osadów młodszych od kambru). 

·Najdalej na SW od Staszowa nawiercono utwory 
eOlkambru w otworach Brzozówka 2, na głębokości 
327 m, bezpośrednio pod osadami miocenu, oraz Bo­
rzymów l, n~ głębokości 630 m, pod osadami triasu. 
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Fig. 2. Geological sketch of the Miocene deposits in 
the vicinities of Chmielnilk-Staszów-Sandomierz. 

l - Helvetian deposits, 2 - Lithothamnium limestones, 3-
Baranów beds, 4 - chemlcal sediments, 5 - clayey Sarma­

tian deposits, 6 - detrital Sarmatian deposits 

Z analizy całości materiałów wynika, że otwory te 
określają wyniesiony grzbiet eokambryjski w podłożu 
miocenu, pozbawiony w stropie osadów paleozoicz­
nych, chociaż znane są one w jego skrzydłach oraz w 
otoczeniu. POO pokrywą miocenu w skrzydle południo­
wym, w odległości około 700 m od Brzozówki 2, 
stwierdzono osady dewonu, zaś w skrzydle pólnocnym 
w Soku Nowym nawiercono płat triasu o zreduko­
wanej miąższości, a d01piero pod nim osady dewonu. 

Antyklina Brzozówki o osi biegnącej od wsi Anbo­
niów przez Brzozówkę, Grzymalę jest tektOIIlicznie za­
burzona w okolicy Tuczęp - Jaroslawia. Dalszy jej 
ciąg na E poza uskokiem szydlowskim daje się śle­
dzić przez Strzelce - Sufczyce do wsi Podlesie. Tra)l:­
tując generalnie strukturę Brzozówki i strzelecko-bo­
rzymowską jako jedną calość IPOCiętą następnie usko­
kami znajdujemy jej duże ,podobieństwo strukturalne 
do antykliny zbrzańsJdej, jpolożonej około 30 km na 
NW. 

Antyklinę zbrzańską rozpoznano przy udziale karto­
grafii powierzchniowej. Podobne antykliny BI"Zi;}ZÓWki 
i strzelecko-borzymowska są ukryte pod kilkusetme­
trowymi osadami miocenu. Kierunki osi tych struk­
tur są zbliżone do NW - SE. Wszys·tkie wymienione 
struktury reprezentują wąski-e, a stosunkowo długie 
elementy. Są to charakterystyczne rysy strukturalne 
na przedpolu masywu eo kambryjSikiego nie przykry­
tego osadami mezozoiku. 

Duży obszar na N od linii Jasień - Gieraszowice­
Tarnobrzeg zajmują osady kambru. Odsłonięte utwo­
ry kambru były przedmiotem opracowań J. Czar­
nockiego, J . Samsonowicza, ostatnio S. Orłowskiego 
i in. Wyróżnić się dają osady kambru dolnego z prze­
wodnią fauną holroiową i protolenusową oraz kambru 
środkowego z przewodnią :Launą paradoxidesową. 

Problematyka utworów kambryjskich byla rozpa­
trywana w czasie XXXV Zjazdu PTG w 1962 X:· D<? 
nowych osiągnięć geologii na tym obszarze zalrczyc 
należy pomane fakty dotyczące kambru przykrytego 
osadami miocenu. Kambr zan.urza się pod pokrywą 
osadów trzeciorzędowych na E od linii Gieraszowi­
oe - Sandomierz - Pieprzówki. Osady kambru zo-
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Ryc. 3. Przekroje geologiczne przez osady miocenu 
w pobliżu pólnocnej granicy jego zasięgu. 

a - Cmielnik, Podgaje, b - Brzeziny, Grabki, Chałupki, 
c - Korytnicy, Niziny, d - Wólka Małkowska, Rytwiany, 
e - Bogaryj a, Wola Wiśniewska, f- Bukowa, Osiek, g -
Koprzywnica, Suchorzów. l - osady holocenu i plejstocenu, 
2 - osady sarmatu detrytycznego, 3 - osady sarmatu ilas­
tego, 4 - tortońskie osady chemiczne, 5 - klastyczno­
-margliste osady poziomu baranowskiego, 6 - osady lito-

tamniowe, 7 - utwory paleozoiczne i mezozoiczne. 

stały tu nawiercone w licznych otworach, dzięki cze­
mu było możliwe skartowanie ich powierzchni stropo­
wej 1oraz ustalenie charakterystyki litologicznej. 

Powierzchnia stropowa kambru w okolicy Kaprzyw­
nicy - Tarnobrzega - Sandomierza jest nierówna, na 
ogół systematycznie się obniża ku SE, wykazując 
podrzędne nierówności. O ile w zachodniej części osa-

Fig. 3. Geological cross sections through the Miocene 
deposits at the northern boundary ot their extent. 

a Chmielnik, Podgaje, b - Brzeziny, Grabki, Chalupkf, 
c Korytnica, Niziny, d - Wólka Malkowska, Rytwiany, 
e - Bogoryja, Wola Wiśniewska, f - Bukowa, Osiek, g -

Koprzywnica, Suchorzów 
l - Holocene and Pleistocene deposits, 2 - deposits of detri­
tal Sarmatian, 3 - deposits of clayey Sarmatian, 4 - Tor­
tonian chemical sediments, 5 - clastic-marly depos!ts of sa,; 
ranów horizon, 6 - Lithothamnium deposits, 7 - Palaeozoic 

and Mesozole deposits 

dy kambru w odsłonięciach znane są na wysokości' 
ponad + 150 do 180 m, 1:io w okolicy świ:niar, Pia­
seczna, Wielowsi i Nadbrzezia spotyka się je na wy­
sokości + 100 m, a w okolicy Nagna,jO'Wa, Stali, Ko­
rowej Woli - na poziomie morza, w Grzybowie 
około 100 m ppm. 
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We wszystkich 10tworach osady kambru składają się 
przede wszystkim z mułowców i iłowców słabo zdia­
genezowanych, szarych i ciemnoszarych, z cienkimi 
podrzędnie występującymi wkładkami piaskowców 
oraz piaskowców kwarcytowych. Po wyjęciu z otworu 
mulowce i iłowce są plastyczne. W kiLkunastu otwo­
rach, w których nawiercono kambr, nigdzie nie 
stwierdzono grubszych pakietów piaskowców kwar­
cytoWYch czy kwarcytów. Utwory kambryjskie WYka­
zują zmienne nachylenia w granicach od 20 do 90". 
W kambrze środkowym przeważają nachylenia 45-
700. W karnibrze dolnym okolic Tarnobrzega obser­
wowane były nachylenia od 15 do 60°. 

Do ważnych osią.gnięć należy znalezienie przez 
K. Pawłowską fauny holroiowej w otworze N-3 koło 
Tarnobrzega, co w połączeniu z danymi z Gieraszo­
wic pozwała przedŁużyć strefę kambru holmuowego 
wzdłuż kierunku WNW - ESE, od Gieraszowic iPO 
południowe okolice Tarnobrzega. Należy przy tym 
podkreślić, iż osady kambru są sfałdowane, co stwier­
dzają badania kartograficzne. W obręb niektórych 
synklin, zwłaszcza oo W i N, wkraczały osady ordo­
wiku, syluru oraz dewonu. 

Antyklinorium opatowskie J. Sams01!1owicza (fałd 
łysogórski z jądrem kambryjskim J. Czaxnockiego), 
obcięte uskokiem opatowskim w pobliżu Dzierążni 
kolo Nikisiałki, faktycznie iPrzedłuża się wąskim pas­
mem dalej, już pod osłoną miocenu, w okolice Rado­
szek - Kamienia Lukawskiego. Ostatnie widoczne 
odsłonięcie tej jednostki strukturalnej obserwuje się 
w Pieprzówkach nad Wisłą i w Pączku koło Gorzyc. 
W skrzydle poludniowym antykliny znany jest ordo­
wik w Międzygórzu, a w północnym stwievdzono ordo­
wik i sylur otworami Daromin i Kichary oraz old 
red w otworze Lapata i Lu.kaiwa. Old .red w sy.nkli­
nie pólnocnej obok syluru i ordowiku stanowi n1:>WY 
ważny element stratygraficzno-strukburaLny o szerokim 
roZJprzestrzenieniu i dużej miąższości. Godne uwagi 
jest, że od Daromina, Lopaty aż po Wisłę w okolicy 
Dwikoz - SltJd)czy brak osadów mezorzoiku. Osady 
jurajskie znane są dopiero od linii Stodoły - Sobótka 
Szlachecka - Slupcza i transgredują ~ośrednio na 
utworach paleozoiku. Jak wiadomo, między dyslo­
kacjami: ozięblowską a opatowską (Nikisialki) osady 
triaSIU zajmują duży obszar i są przesunjęte dał.eko 
na S w pobliże osi antykliny, po linię Zochcin -
Opatów - Mała Nikisialka. 

Od S fałdowi łysogórskiemu towarzyszy synklino­
rium kielecko-lagowskie z jego przedłużeniem w kie­
runku Włostowa, Kleczanowa, Lenarczyc. Uskoki po­
przeczne o kierunku zbliżonym do południka tną je 
na części i powodują, że ku E pojawiają się w osi tej 
jednostki coraz to starsze osady (sylur w Lenarczy­
cach). 

Omówione elementy uzupełniają schemat strukbu­
raJny zarysowany przez J. Samsonowicza (5) w obrę­
bie pólnocnej części występowania kambru środkowe­
go w okolicy Lirpnika - Sandomierza. 

Strefy dyslokacyjne: łysogórska, mnichowska, orzię­
blowska, opatowska, golębiows:ka i rachowska kształ­
tują w charakterystyczny sposób 1:>braz strukturalny i 
są ważnym elementem tektoniki rozpatrywanego ob­
szaru. Niewąl1l)liwie wymieniony zespól dyslokacji 
nie wyczeDpuje za.gaclnienia. Strefy te nałeżą j.edynie 
do ważniejszych i tYIPOWYch. W skła:d ich wchodzą 
zapewne prawie równolegle wiązki dyslokacji, w róż­
ny sposób kształtujące miejscową tektonikę. Obok 
dyslokacji .poprzecznych w budowie ~eologicznej 
uczestniczą dyslokacje podłużne. Ich obecności dowo­
dzą komplikacje i zaburzenia tekotoniczme, nasunięcia 
obserwowane w pólnocnej części na obszarze odsło­
niętego paleozoiku. 
Jeżeli zagadni.enie stref dyslokacyjnych potraktować 

schematycznie i w malej skali, to staje się widoczne 
ich powiązanie genetyczne w jeden charakterystyczny 
system, typowy dla dużych obszarów. 
Strefa dyslokacji ozięblowskiej J)rzedłuża się naj­
wyraźniej w kierunku na S, obcinając od E osady 
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dewonu środkowego i dolnego w Jurkowieach - Sa­
motni {dyslokacja Samotni), co rejestruje również 
zmiany układu w kambrze. Strefa dys!Dkacji łysogór­
skiej (zwłaszcza skom·plikowany odcinek pomiędzy 
Ch}'lbicami, Bootowem, Nową Słupią i Lagowem) wy­
daje się mieć powiązanie z dyslokacją Woli' Łagow­
skiej - Stawów, dzielącą między innymi . synklinę 
bardziańską na dwa bloki, z obniżonym blokiem za­
chodnim. W jej dalszym południowym przedłużeniu 
leży dyslokacja rzeki Czarnej, od okoli'<: Rakowa przez 
Kasztelankę do Kotuszowa i Jablonicy koło Kuro­
zwę!{. Dyslokacja Czarnej powoduje kontakt osadów 
dewonu dolnego od W i kambru dolnego (holmioweg.o 
i sulbhrumiowego) od E. W jej obrębie roZJpozna:no 
drugorzędne niewielkie dyslokacje o zmiennych kie­
runkach w pobliżu wsi Korybnica. 

Do sz.cze,gólnie ważnych w obrazie tektoniki obszaru 
należą strefy dyslokacyjne, obcinające osady mezo­
zoiku lu1b powodujące komplikacje strukturalne w 
obrębie jego zwartego .płatu, zajmującego SW część 
omawianego obszaru od Pierzchnicy, Szydłowa, Si­
chowa, Orzelca. 

Jak wiadomo z opracowań J . Czarnockiego l:>stat­
nie poludniowo-wschodni.e odsłonięcia jury zmikają 
pod płaszczem osadów miocenu w okolicach Łagiew­
nik kolo Chmielnika, osady kaj·pru i wapien1a mu­
szlowego kolo Drugni i Osówki koło Szydłowa. Spo­
śród nich występują w postaci grzęd i pojedynczych 
cdsłonięć wapienie środkowodewońskie w okolicy 
Wygody i w Osówce. 

Osady kredy, a miejscami również jury, spod po­
krywy trzeciorzędowej odsłaniają się dopiero w po­
łudniowej części rozpatrywanego terenu w okolicach 
Buska i Stopnicy w północnym skrzydle ni.ecki mie­
chowskiej. 

Na podstawie ostatnio pr7"e;prowadZJ:mych badań 
w okolicy Chmielnika - Szydłowa - Strzelc przesu­
nięto daleko na E i S granice występowania osadów 
mezozoicznych: triasu i jury. Okazało się, iż osady 
pstrego piaskowca, wapieni a muszlowego, kajiPru, re­
tyku, liasu i malmu odgrywają poważną rolę w 
ukształtowaniu struktur mezozoicznych poludmiowego 
obrzeżenia Gór Swiętokrzyskich, tak ze względu na 
zasięg 1ch WY'stępowania, jak i miąższość osadów. 

Od Morawicy i Pierzchnicy pólnocna granica za­
sięgu osadów t riasu biegnie w kierunku Drugni, Po­
toku, Osówki, skąd wzdłuż dyslokacj·i s zydlowskiej 
przesuwa się na S w kierunku Szydlowa. Od Szydłi:>­
wa przez Kuców, Grzybów granica ta przedłuża się 
w kierunku na Sichów i wzdłuż prawdopodobnej dys­
lokacji sichowskiej w kierunku na Wilkową i Orze­
lec kolo Pacanowa. Wynika stąd, że okveślonymi stop­
niami granica zasięgu mezozoiku opada ku S zwężając 
obszar jego WYstępowania. 

Według opraa:>wanda K. Pawłowskiej trias jest re­
prezentowany pełnym klasycznym profilem osadów 
podobnie WY'kształconych, jak to jest zna111e z zachod­
niego i pólnocno-zachodniego obrze:iJenia Gór święto­
krzyskich. Miąższość sumaryczną utworów kajpru, 
wa pienia muszlowego i pstrego Jliaskowca oceniać na­
leży na 850 - 900 m. Miąższość pstrego piaskowca 
jest zmienna w szerokich granicach, od 8 m w obrę­
bie ·WYdzwigniętych struktur do rpanad 350 m w obsza­
rach synklinalnych. Wapień muszlowy lą=ie z mar­
gListo-wapiennym retem osiąga grubość rzędu 300 m. 
Kajper dolny jest dobrze udokumentowany paleonto­
logicznie. Mią:ż.szość tych OS·adów na pewno przekra­
cza 100 m. Problem występowania kajpru górnego nie 
został ostatecznie rozstrzygnięty wobec braku facji 
gjpsowej, która ułatwilaby odróżnienie go od podob­
nych litologicznie ,:>sadów retyku. Retyk jest prawdo­
podobnie dwudzielny. J ego mulowcowo-.piaskowcowo­
żwirowa część ma około 60 m grubości, natomiast 
osady IPStre, ilasto-muloweowe z licznymi wkładkami 
brekcji lisowskie j charakteryzują się znaczną grubo­
ścią ,przekraczającą 100 m. 

W licznych otworach nawierc01!1o osady liasu. Udo­
kumentowany paleontologicznie jest lias dolny, któ~ 



rego miąższość sięga okolo 125 m . W osi obniżeń syn­
klinalnych liczyć się naJeży z miąższością tych osa­
dów od 30{) do 400 m . Osadów dQggeru ni.gdzie w ot­
worach nie stwierdzono. Udział ich w budowie ge­
ologi~nej jest możliwy, ale ZaJI)ewne nie odgrywają 
one większej roli. W<!!pienie skaliste doilnego malmu 
zostały rozpoznane lokalnie w osi maksymalnego obni­
żenia synkliny Grabek. Ich miąższość szacować nale­
ży na kilkaset metrów. 

Osady triasu łącznie z osadami jury (o miąższości 
około 1500 m) uległy skornplikowa:ny;m zaburzeniom 
tektonicznym, w wyniku czego powstały struktury 
typu blokowego. W schematycznym ujęciu, na jakie 
zezwala material źródłowy, wyróżnić można kilka 
jednostek ograniczonych strefami dyslokacji, ,głównie 
poprzecznych. Do ważniejszych, dających się wyróż­
nić dyslokacji należą: dyslokacja Płośni, dyslokacja 
szydlowska oraz dyslokacja sichowska. Z nimi w 
z,wiązku ;pozostaje zapewne wiele pomniejszych usko­
ków, o których iBtnieniu pamiętać trzeba przy szc.ze­
gółowy;m roZjpatrywaniu . problemu budowy tego ob­
szaru. Fragmenty dyslokacji Plośni i szydlowskiej 
można było dość ściśle określić przy kartowaniu pod­
loża miocenu w skali l : 2{) 000. Dyslokacja szydlowska 
ogranicza m.in. wschodni zasięg mezozoiku. W otwo­
rze Szy;dłów 2 po stronie wschodniej uskoku stwier­
dzono pod miocenem wapienie środkowodewońskie. 

Pormiędzy dyslokacjami sichowską i szydłowską za­
rysowuje się wyniesienie typu antyklinalnego: strze­
lecko-borzy.mowskie, w którego jądrze pod osadami 
triasu w Borzymowie stwierdzono utwory eokambru, 
a osady młodszego paleozoiku w Strzelcach. W skrzy­
dle poludniowym wyniesienia rozwinięte są osady tria­
su, jury i kredy. Te ostatnie, ogólnie biorąc, w oko­
licy Stopnicy, Pacanowa są fragmentem skrzydla niec­
ki miechowskie j. Na N od osi wyniesienia strzelecko­
borzymowskiego przez Niziny aż po GrzYJbów znaj­
duje się synJdina mezozaiczna Nizin, z osadami jury 
w osi. Pólnocne skrzydło tej synkiliny ro71p0znane zo­
stało ·w czasie prac geologiczn0-1poszukiwawczych w 
okolicy Rzędowa, Dobrowa, Grzybowa i .Sichowa. 
Stwierdzone tu osady pstrego piaskomca leżą bez­
pośrednio na .podłożu eOlkambryjskim (otwór Konie-
młoty). · ~ , 

Na W od dyslokacji szydlowskiej stwierdzamy prze­
dłużanie się omówi·onych jednostek, z komplikacjami, 
jakie W!Prowadza dyslokacja szydlewska i dyslokacja 
Płośni. W obrębie osadów mezozodcznych głównym 
akcentem je.st wyniesienie Brzozówki z osadami 
eokambru w ją<diT..e i osłaniającego go paleozoi.ku w 
skrzydŁach, pozostające w związku z poprz.ed:nio wy­
mienionym wyniesieniem strzelecko-borzymows.kim. 
Na S od niego daJsze przedłużenie osłony mezozoicz­
nej wchodzi w skład 'Pólnocnego skrzydła niecki mie­
chowskiej. Odpowiednikiem synkliny Nizin jest (mię­
dzy dyslokacjami szydłowską i Płośni) wąska synkli­
na Gr.abek, w której maksymalnym obniżeniu stwier­
dzono nie przebite Wajpienie skaliste doililego malmu. 
Zajmują one tu bardzo .małą .przestrzeń, o szerokości 
około 300 m .i długo5ci 1700 m . Po zachodniej stronie 
dyslokacji Płośni synklipa chmielnicka znacznie się 
ro7szerza. Znane są wychodnie wapieni m1limu w 
osi tej synkliny. okolicach Łagiewnik i Chmiel­
nika. 

Na N od synkJiny Gr.abek i Chmielnika, w pobliżu 
pólnocnej granicy ?asięgu mezozoiku, został wstępnie 
l"OZIPOznany skomplikowany układ struktura[ny w ob­
rębie kajipru, wapienia muszlowego i IPStrego pia­
skowca. Do szczególnych zjawisk należy tu występo­
wanie wąskiej grzędy wapieni dewońskich w otocze­
niu osadów triasu. Pojedyncze odsłonięcia wapieni 
dewońskich w ich najdalszym zasięgu na E znane 
są z doliny Osówki kolo Szydłowa. Bardzo skąpy ma­
teriał źródłowy nie pozwala bliżej scharakteryzować 
tego układu. Zasięg pólnocny mezozoiku .w~aczają 
wynild wiercenia Potok, gdzie ret i IPStry IPiaskowiec, 
o łącznej grubości 45 m, Jeżą bezpośrednio na wapie­
niach środkowodew01'iskich (K. Pawłowska). 

MorfOil.ogia stroipOwej powierzchni podloża miocenu 
jest zróżnicowana w dość dużym zakresie, od + 300 
do - 200 m. Zamacza się ;przy tym WIPływ odporno­
ści różnych rodzajów skal na działanie erozji (o ile 
charakteryzować rzę~bę dostateczną lic:zlbą poziomic) 
oraz niezależny od tego przeważający WIPlyw ruchów 
mioceńskich, który doprowadził do .powstania okn~lo­
nych stref i swoistego ukształtowania osadów mio­
ceńskich. 

Osady miocenu wykazują caŁkowicie odrębny plan 
budowy w stosunku do struktur swego starsz,ego pod­
łoża. Odnosi się to do generalnych rysów tektoniki 
miocenu. Utwory miocenu pomiędrz.y Chmielnikiem, 
Pierzchnicą, Rakowem i Sandomierzem zajmują 
szczególną pozycję w odni·esieniu do reszty zapadli­
ska przedkarpackiego. Jak ,wiadomo, oś basenu prze­
sunięta jest daleko na S. Na omawianym obszarze ob­
serwujemy natomiast pólnocne transgresywne zasięgi 
morza mioceńskiego na mezo- i p.aleozokzny funda­
ment. 

Najstarsze brakiczne os.ady miocenu tzw. helwetu 
zachowały się w odosobnionych niewielkich płatach 
w części środkowej i ,południowej , kolo wsi Józefowo, 
na NE od Staszowa, na N od Suchowoli, koło świniar. 
Znacznie większy zwarty obszar występowaJnia helwe­
tu o postrzępionej granicy zasięgu zarysowuje się od 
okolic Tarnobrzega, Nadbrzerzia do doliny Opatówki i 
daJ.ej na E. Osady helwetu zachowały się w obniże­
niach podłoża miocenu. Większość nowych danych do­
tyczących helwetu pochodzi z analizy wyników wier­
ceń. Osady helwetu nawiercono w licznych otworach 
w okolicy Tarnobrzega, Slupczy, Zalesia Antonio­
wskiego, a ostatnio w Kicharach i w Darominie. Je­
d~e niewielkie odsłonięcia helwetu znane już były 
B . .Puschowi i J. Siemiradzkiemu ze wsi Męczennice, 
Mailice, Mię<:ky.górz, Pęczyny, Zagrody z zachodniej 
części doliny Opatówki, co podaje K. Kowalewski i 
J. Samsonowicz. 

. Na podstawie analizy nowych materiałów karto­
graficznych wynika, że osady tzw. helw.etu, tortoń­
skich osadów litotaroniowych i warstw baranawskich 
mogą stanowić odmi.any facjal!ne. W strefie brzeżnej 
transgresywne osady tortonu różnicowały się zapeł­
niając lokalne deniwelacje w podłożu miocenu. Te 
małe zbiorniki czasowo odcięte od głównego wysła­
dzały się i zarastały roślinno5cią, która dala ooczątek 
soczewkowatym pokładom węgla brunatnego. Zależ­
nie od wytworzonych specyficmych warunków eko­
logicznych zasiedla je z€S\PÓł fauny cechujący środo­
wisko wód wysłodzonych brakicznych, różniący się 
od zespołów fauny i mikrofauny warstw barano­
wskich, zwią7anych ze środowiskiem morskim. Stąd 
nie określony na drodze paleontologicznej stratygra­
ficzny charakter wal'Stw brunatno-węglowych, pomi­
mo dość Ucznego wys1ępowania w nich fauny i mi­
krofauny. Utwory litotamniowe też są trudne do do­
kładnego stratygraficznego zaklasyfikowania, jest to 
niewątpliwie facja rafowa, związana przede wszyst­
kim ze strefą brzegową, gdzie ma cechy poziomu sta­
łego, J.ecz litotamnie mogły również obrastać lokalne 
płycimy i garby, wówczas poza pasem brzemym nie 
stanowią stałego korelacyjnego poziomu. 

Odsłonięcia wapieni litota.mniowych są znane na 
dużej przestrzeni pólnocnego zasięgu osadów mioce­
nu: od Chmielnika - Szczecn.a do Rakowa - Jablo­
nicy. Jurkowie, Wiązownicy, Gorzyczan, Koprzywni­
cy, Zawidzy, Nadbrzezi<a i wsi Furmany. Ich obecność 
w strefie brzeżnej pod osadami młodszego tortonu 
ustalono na podstawie licmych wierceń. 

Dzięki dość bogatym materialom ~ródlowym można 
było opracować szczegółową mapę strukturalną wy­
stępowania wapieni litotamniowych, ich zasięgu, miąż­
szości oraz morfologii powierzchni stropowej . Uzupeł­
niają m.apę liczne przekroj-e geologiczne. Wyniki tych 
prac mają znaczenie dla charakterystyki podstawowej 
części kompleksu osadów, tortońskich, a także dla 
rozwiązania problemów hydrogeologicznych, związa­
nych z tym wodonoścem. 
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Od SW zasięg wapieni litotanuliowych jest ogra­
niczony do linii Sladków, Kostera, Wólka Bosowska, 
Grzymala, Ze~"Diki. W dolinie czarn.ej od okOllic Ra­
kowa do Kurozwęk wa,pienie litotaroniowe zostały 
usunięte przez erozję, bądź też nie pokrywały wynie­
sionych cokołów paleozoicmtych. W rejonie Koprzy­
VI'nicy, Sandomierza (Nadbrzezia) obszar występowa­
nia WaJ>ieni litotaroniowych został rozcięty działal­
nością erozyjną Koprzywianki i częściowo Prawisly. 
W części .północnego płata wapienie litotaroniowe leżą 
dOść płasko, ich powierzchnia stropowa ma tendencję 
do obniżania się ku SE, miąższość wapieni rzadko 
osiąga 10 m. W okolicy Zawidzy, Nagnajowa, Bara­
nowa ich powierzchnia stropowa dość szybko się ()b­
niża. ku S i SE, a miąższości szacować należy na oko­
ło 70 m. Zupełny brak wapieni litotainniowych ob­
serwuje się na dużym obszarze od Trzebiesławic przez 
Piaseczno, Machów, Mokrzyszów, Stale. Dowodzi to, 
że zasięg wapieni litotamniowych ogranicza się do 
stref przybrzeżnych, do których . nie należał obszar 
pozbawiony obeonie tych osadów. Jednocześnie fakt 
ten wskazuje na Ggraniczane, lokalne znaczenie stra­
tygraficzne wapi·eni litotamniowych, nie stanowiących 
stalego poziomu przydatnego dla określenia położe­
nia stratygraficznego warstw starszych (podilitotam­
niowych) i młodszych (nadlitotamniowych). 

Już wstępna anaJliza morfologii powierzchni stro­
powej wapieni litotamniowych wykazuje pewne cha­
rakterystycme cechy i regularności układu, które 
podkreśla również budowa młodszych od nich osa­
dów. 

Na N od schematycznej linii: Drugnia, Brzeziny 
(Osów.ka), Jablonica, Staszów, Trzypiec, w niecce ra­
kowskiej według nomenklatury J . Czarnookiego, roz­
ciąga się szerok.i płat wychodni wapi.eni li totamnio­
wych. 

Od okolic Czernicy, Wólki Zabnej, na pólnoc od 
Staszowa .zmienia się obraz powierzchni stropowej 
wapieni. Zarysowuje się wyraźna oś obniżenia w kie­
runku lasów ,golejowskich (ku SE}. Tę część niecki, 
z kompletnym profilem osadów tortonu, proponuję 
nazwać niecką golejowską. Ni.eckę rakowsko-gole.jo­
wską oddziela wąska charakterystyczna strefa krawę­
dziowa - na linii Gorzakiew, Osówka, Jablonica, 
Oględów - od następnej wyraźnej niecki, nazwanej 
obecnie niecką Rytwian. Oś niecki Rytwian daje się 
śledzić od okolic Lubani, przez Grabki, Sielec, w 
kierunku na Rytwiany i wieś Strzegom (ku S). Pó­
między Chmielnikiem, źreczem, Raczycami, Solcem, 
Tuczępa.mi, Grzybowem, Tuk!lęczą zamacza się na­
stępne względne wyniesienie powierzchni wapieni, 
ograniczające nieckę Rytwian od S . Na S od tego 
wyniesienia powierzchnia wapieni litotaroniowych sy­
stematycznie ()bniża się ku SSW. W st·refie wyniesie­
nia w okolicach Dobrowa, Grzybowa, Koniemlot i 
Sichowa spod cienkich wapieni litotaroniowych uka­
zują się płaty starszego podloża mezozoicznego. Po­
d()bne, l.ecz mniejsze okna z widocZll1ym starszym 
·podłożem (osadów triasu hJJb dewonu) ZJI1ane są ko­
lo Osówki i kolo Gorzakwi (Wygody). 

Nieckę Rytwian i analogiczną nieckę golejowską 
charn.kteryzuje pełny profil osadów tortonu, tj. wa­
pienie litotamniowe, mulowce baranowskie, gipsy i 
margle pektenowe. W strefie .północnej krawędzi 
ograniczającej te niecki znajdują się pólnocne zasięgi 
młodszych osadów tortoou. Pomiędzy dyslokację rze­
ki Czarnej oraz Czernicą i Staszowem zachodzą za­
burzenia w przebiegu tej krawędzi. Część wschodnia 
ulega 7..nacznemu przesunięciu ku N i przebiega od 
wsi Józefowo na Bukową, Swiniary i Chmielów. W 
obrębie niecki golejowskiej (między Maziarką a Su­
chowolą) zarysowuje się dodatkowo wyniesienie dzie­
lące tę jednostkę na dwie części. 

Zarysowany charakt.erystyczny układ strukturalny 
miocenu, rozpoZll1any w jego pólnocnym zasięgu, 
s?..czególnie dobrze widoc2ll1y jest na przekrojach 
geologicznych; ma on duże znaczenie ze względu na 
prognozy poszukiwawcze złóż surowców chemicz-
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nych, których powstanie j.est warunkowane obecno­
ścią elewacji w podłożu. 

Ponad wapieniami litotainniowymi osadziły się 
warstwy baranowskie. Zajmują one centralną część 
niecki Rytwian po okolice Skadli - Sachalina, niecki 
go.J.ejowskiej po Maleniec - Kopaninę, oraz duży ob­
szar między Loniowem, Piasecznem, Machowem, Sie­
dł.iskiem. 

W stosunku do warstw baxanowskich nieco tylko 
większy zasięg wykazują osady chemiczne: gLpsy i 
lokalnie wapienie pogijpsowe. Szczegóły ich budowy 
poznano dzięki licznym otworom dokumentacyjnym. 
Odsłonięcia gipsów są na tym terenie nieliczn.e i frag­
mentaryczne (okolice Staszowa i Zurawicy). 

Maksymalna miąższość giJpsów, do 55 m , odnosi się 
do centralnych części nieckowatych obniżeń. Nato­
miast strefy pGgipsowych wapieni, o ·maksymalnej 
miąższości do 30 m , są związane z wyniesieniami 
podłoża, np. wzdłuż osi Skadla - Solec - Gacki -
Grzybów - Luszyca. Podobny w grunci.e rzeczy cha­
rakter względnego plaskiego wyniesienia w stosunku 
do strefy SZY'bko obniżającej się powierzchni gipsów 
na S od Swiniar i Nagnajowa wykazuje obszar wy­
bitnych zmian metasomatycznych gipsów między Wy­
gnanowem - Piasecznem - Machowem - Mokrzy­
szowem. W ten S~PDSób zarysowuje się jedna z waż­
nych przesłanek prognozy występowania złóż, co się 
sprowadza do poszukiwania obszarów, na których 
aktywnie przebiegały procesy metasomatozy gipsów, 
a w ich wyniku powstały złoża siarki rodzimej. 

W szczegółach budowy tortonu orientują szczegóło­
we mapy strukturalne oraz przekroje geologiczne. 
Niektóre generalne rysy podaje schematyczna mapa 
(ryc. 2). 

Sarmat ilasty charakteryzuje się nieco większym 
zasięgiem niż gipsy (patrz ryc. 2). W czasie sannatu 
dały się odczuć wyraźne ruchy podstawy śedymen­
tacji, co rejestrują systematycznie rosnące miąższości 
osadów, szczególnie sarmatu ilastego, w kierunku na 
S i SE. Natężenie ruchów było zmienne. Miarą am­
plitudy ruchów mogą być dane z obserwacji głębo­
kości określonego poziomu tortonu o znaczeniu straty­
graficznym. 

Do wyjątkowych zjawisk należy fakt stwierdzenia 
uskoku w obrębie osadów tortonu w okolicy wsi 
Stale o anJiPlitudzie około 20 m. Tym samym IPOtwier­
d za 'się opinia o udziale dyslokacji nieciągłych w 
formowaniu się struktur przedsa.rmackich. 

Osady sarmatu itlastego znane są z licznych odsto­
nięć naturalnych i sztucznych lub z występowania 
blisko powierzchni pod cienkim nadkładem. Sarmat 
ilasty na ogól wyka7.uje poziome uławicenie. W ob­
szarze szeroko rczwi 1 iętego krasu gipsowego w niec­
ce Rytwian w okolicy Zofi6wki, Jarząbek i Pieczo­
nogów, Mokrego i Krzywolęczy oraz w niecce gol.e­
jowskiej od Wólki Zabnej po Osiek Sandomierski 
obserwuje się lokalne wtórne zaburzenia układu. 

Cykl sedymentacyjny osadów mioceńskich zamyka­
ją utwory sarmatu detrytycz;nego, znane i licznych 
odslonięć. O zasięgu tych osadów informuje ryc. 2. 
Sarmat detrytyczny przykrywal pierwotnie znacznie 
większy obszar, niż to wynika z obserwacji dzisiej­
szego rozmieszczenia tych osadów. Można szacować, 
że do wysokości około 220 do 225 m I1ip1Tl wszędzie 
w NW części badanego obszaru (okolice Chmielnika) 
występowały det.rytyczne masy p ias.lrowców wapni­
stych, przekątnie warstwowanych, leżących niezgod­
nie na różnych poziomach sarmatu iłastego. Na kon­
takcie w spągu sarmatu detrytycznego znane są żwi- · 
rowiska odsłaniające się na powierzchni w Jabłonicy, 
Os6wce. Działanie erozyjne wód Prawisły oraz jej 
d01plywów - Czarnej i Kopnywianki doprowadziło 
do usunięcia znacznej części osadów sarmalu detry­
tycznego, a miejscami i niżej leżących części sarma­
tu iJastego, z ()bszaru na E od linii Chmielnik - Bu­
sko Zdrój i na S od zgen.eralizowanej linii Chmielnik 
- Staszów - Loniów. 

W obszarach przykrawędziowych pradoliny zacho­
wały się utwory sarmatu w postaci pojedynczych pła­
tów dobr7-e widocznych na terenie Chmielnika 



Szyszciyc Balie - ś.ladkOIWa i Borzykowej oraz W 
postaci morfologicznej krawędzi o rozczłonkowanej 
linii pomiędzy Chmielnikiem, Gnojnem, Jarząbkami, 
Szydłowem, Niemścicami i KurozwękaroL 

W dolinie Czarnej nastąrpiło całkowite zniszczenie 
pokrywy sarmatu detrytycznego (a i starszych po­
ziomów sarmatu il tortonu. Dalszy ciąg sarmatu detry­
tycznego obserwuje się dopiero od wsi Czernica w 
kierunku wsi Sztombergi, Wiśniowa, Smerdynia, Ryb­
nica, gdzie nastąpiło dalsze rozcięcie sarmatu w wy­
niku erozyjnej działruności Koprzywianki. Sarmat 
de.trytyczny w !pOstaci ograniczonych płatów pojawia 
się dalej w okolicy Gieraszowic, Gorzyczan, Sambor­
ca, a następnie na N od Sandomierza w dolinie Opa­
tewki .(Dwikozy - Góry Wysokie - Kichary). 

Na wyniesieniu tarnobrzeskilln zachowały się nie­
wielkie powierzchniowo ślady osadów sarmatu detry­
tycznego, widoczne w odsłonięciach kolo Ocic i Sobo­
wa, znanych dzięki opisom wykonanym przy okazji 
eksploatacji bogatej fauny (W. Friedbel'lg, J. Czarno­
cki, K. Kowalewski). W stosunku do okolic Chmielni'·· 
ka, gdzie spąg sarmatu detrytycznego występuje na 
wysokości około 220 do 225 m npm w okolicy Tarno­
brzega (Ocic - Sobowa) i Dwikoz {dolina Opatówki) 
srp<!Jg sanmatu znajduje się znacznie niżej, około 170 
do 175 m w okolicy Tarnobrzega, 135 do 145 m w do- · 
linie Qpa'ówlct. Obniżenie podstawy sarmatu detry­
tycznego postępuje systematycznie w kierunku · :z. W 
na E. 
Pogląd o zniszczeniu znacznej częsc1 osadów saTma­

tu detrytyC7..nego tłumaczy nagle ginięcie tego tyrpu 
osadów na pewnej równoleżnikowej linii, nazywanej 
nawet dawniej fleksurą staszowską (chmielnicko-sta­
szowską), co wynikło z obserwacji dość licznych od­
slonięć (w rejonie Staszowa, Skadl.i, Jarząbek, Szydlo­
wa). W rzeczywistości taka strefa dyslokacyjna tu nie 
występuje, a budowę geologiczną jednoznacznie objaś-

SUMMARY 

The paper embraces a preliminary synthesis of the 
results of geological research works made during 
1955-1964. The tectonical sketch of the Mesozoic and 
Palaeozoic deposits is shown on Fig. l, t:he geological 
structure of the Miocene formations is illustrated on 
Fig. 2 and 3. The Miocene substraturn consists of the 
Cambrian deposits and of remaining Palaeozoic and 
Mesozoic formations, however, considerable stratigrap­
hical breaks may also been observed, at places. In ihe 
vicinities of Busko-Staszów-Sandomierz-Zawichost out­
lmes of new, hitherto unknown geological structures 
have been observed. The further reconnaissance of 
these structures may help in deepening of geological­
-prospecting conceptions within the area considered. 
An exception makes here the structure of Brzozówka, 
where the Eocambrian directly rests under the Mio­
cene. The zone of the southern extent of the Lower 
(Holmia) Cambrian was determined, as well (Fig. 1). 

Precisely determined Palaeozoic structural elements 
of the northern side of the Opatów anticlinorium 
represent new interesting facts there. Here was deter­
mined the presence of Ordovician and Silurian de­
posits, as well as a large slice of Old Red formations. 
The structural scheme of the area is here complicated 
by the transversal dislocation zones (Fig. 1). The 
dislocations restricting the eastern extent of the 
Mesozoic belong here to the considerably important 
ones. The boundaries of Triassic and Jurassie and 
theri several structural elements have also been 
discussed in the paper. 

The presence of the Buntsandstein, Mushelkalk, 
Keuper and Rhaetian (Triassic amounts together to 
850-900 m in thickness), as well as of the Liassic 
(up to 400 m) and Malm deposits has been ascertained. 
Dogger deposits have not been encountered. The 
Miocene deposits show a different structural plan in 
relation to the older substraturn structures. 

'IWł.Ją sżcze.góto.we przekroje. Upady 20-30° podawa­
ne w literaturze dla sannatu detrytycznego, mające 
swiadczyć o niezgodno5ci kątowej osadów detry:tycz­
ny{;h w stosunku do płasko leżących osadów ilastych, 
nie okre5lają w istocie rzeczy upadów, lecz są zja­
wiskami natury sedymentacyjnej i wynikają z prze­
kątnego i krzyżowego warstwowania. Ogólnie sądząc, 
sarmat detrytyczny leży płasko i prawie poziomo. 

LITERATURA 

l. Czarnocki J., Kowa :lewski K. - Spra­
wozdanie z badań wykonanych na obszarze trze­
ciorzędowym między Wisłą i Sanem, oraz uwagi 
ogólne o stosunkach facjalnych tortonu górnego 
w Polsce. POIS. Nauk. PIG 1931, 29. 

2. Czarnocki J. - Geologia Regionu Lysogór­
skiego w związku z zagadnieniem złoża rud żela­
za w Rudkach. Pr. PIG 1950, t. l. 

3. Kowa l e w s ki K. - Trzeciorzęd w dolinie Opa­
tówki i KotPrzywianki. Spr. z pos. Tow. Nauk. 
Warsz. 1918, z. 6, wydz. III. 

4. K o w a l e w s k i K. - Trzeciorzęd PoJ.ski połud­
niowej. Biul. IG 1957, 119. 

5. Samsonowicz J.- Objaśnienie arkusza Opa­
tów. PIG. Ogólna mapa geol. Folski w skali 
l : 100 000. Warszawa 1964. 

6. Sa m s o n o w i c z J. - Lo w er Cambrian fossils 
from the Klimontćw anticlinorium of the Holy 
Cross Mts. (Poland. Ks. pam. J. Sams. Kom. 
G eol. P AN 1962. 

PE310ME 

B CTaTh€ CO,u.ep:lKMTCJI BCTYTIMTeJibHOe o6o6u~eHWe 
pe3yJihTaToB reoJioro-nowcKOBhiX pa6oT 3a ro,u.hi 1955-
64. TeKTOHWłecKaa cxeMa Me3030MCKMX M naJieo3o:l1-' 
cKMx nopo,u. npe,u.cTaBJieHa Ha pMc. l, a reoJiorwrecKoe 
c-rpoeHwe MMOQeHa Ha pMc. 2 M 3. 

I!o,u. MMOQeHOBbiMM OTJIOJKeHMJIMH KpOM€ 30KeM6pMJI 
6hJJI BCKpbiT KeM6pMM M OCTaJibHhie naJie030:l1CKH€ 
M Me3030M{;KMe <iJopMaQMW, XOTH MeCTaMW Ha6JIIO,U.aiOT­
CJI 3na~mTeJihHhie cTpaTwrpa<PvP-recKwe nepephiBhi. 
B oKpecTHOCTJIX BycKo - CTalllYB - CaH,u.oMeJK -
3aBWXOCT 6b1JIW BhlflBJieHbi O'!epTaHMJI H€W3BeCTHhiX 
,li,O CWX nop CTpyKryp. ,lJ;aJibHei11l.Jee VIX YICCJie,U.OBaHVIe 
MQ}KeT YTO'IHMTb reoJIOI'O-TIOMCKOBhle KOH~enQMM. 

K VICKJIIO'IV!TeJihHbiM OTHOCWTCH CTPYKTypa M€:::THOCTM 
B:m:o3yBKa, r,u.e 3oKeM6pwl%! 3aJieraeT Henocpe,u.cTBeHHO 
TIO,ll, MMO~eHOM. B MTOre MCCJie,U.OBaHM:l1 6biJia onpe­
,u.eJieHa rpaHVJQa ro:m:Horo pacnpocTpaHeHVJR HHJKHero 
(XOJibMMeBOrO) KeM6pMR (pMC. 1). 

K HOBb!M MHTepeCHb!M <iJaKTaM OTHOCMTCJI YTO'!He­
HMe naJie030:l1CKMX 3JieMeHTOB B CTpOeHMW cesepHOrO 
KphrJia OnaToBcKoro aHTWKJIWHopwR. Onpe,u.eJieHo Ha­
JIW'I·we Op,U.OBWKa, CMJiypa W KpynHOrO 3JieMeHTa OT­
JI02K€HMM oJI,u.pe,u.a. CTPYKTypHaJI cxeMa pa:l1oHa 
ycJimKHJieTCR nonepe<IHhiMW ,u.wcJioKa~woHHhiMvi 3oHaMw 
(pMC. 1). K OC06eHHO Ba:lKHb!M OTHOCRTCJI ,ll,WCJIOKaQMJ1, 
OrpaHW'IMBaiOI.l.IMe C BOCTOKa pacnpOCTpaHeHM€ ME'3030JI. 
B cTaTbe paccMa-rpMBaroTcJI rpaHW~hi pacnpoc-rpaHe­
HWR W HeKOTOpb!e qepTbi CTpOeHWJI TpMaCa H !Opbi. 
BhiRBJieHo HaJiwqwe OTJio:m:eHwii necTporo nec'IaHMKa, 
paKOBMHHOrO 113B€CTHJIKa, KeJ%rnepa M peTa (06I.l.laR 
MOI.l.IHOCTb TpVJaca 850- 900 M), JieJ%raca (,ll,O 400 M) 
M MaJibMa. ,ll;orrep He 6bJJI BCKpb!T 6ypOBb!MM CKBa­
:lKWHaMW. MwoQeHOBhie OTJIOJKeHVIJI xapaKTepYI3YIOTCR 
OTJI'W'!Hb!M TIJiaHOM CTpOeHJ1H TIO cpaBHeHWIO CO CTJ)Oe­
HMeM 60JI€e ,u.peBHero OCHOBaHWJI. 
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